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UCHWALA KOMISJI KRAJOWEJ

Komisja Krajowa NSZZ "Solidarność" wita z satysfakcją i nadzieją podjęcie 
przez Lecha Wałęsę decyzji o kandydowaniu na Urząd Prezydenta Rzeczypospoli- 

tej Polskiej.
Zwycięstwo wyborcze Wałęsy byłoby uwieńczeniem dziesięcioletniej walki na- 

szego Związku, naszego Przewodniczącego na rzecz przywrócenia Polsce wolności 

i niepodległości, demokracji pluralistycznej i gospodarki rynkowej.
Lech Wałęsa udowodnił, że jest politykiem skutecznym. Wielokrotnie w mome­

ntach najtrudniejszych dla narodu i państwa, potrafił odnaleźć rozwiązania, 
które radykalnie przyśpieszały proces polskich przemian.

Krajowa Komisja NSZZ "S" jest przekonana, że czas Lecha Wałęsy będzie ja­
kościowo nowym okresem w dziejach Polski. Osoba Lecha Wałęsy gwarantuje, że 
w sprawach żywotnych dla Związku funkcjonowanie administracji państwowej bę­
dzie bardziej dynamiczne i efektywne.

Komisja Krajowa NSZZ "S" popiera kandydaturę Lecha Wałęsy wierząc, że Po­
lsce potrzeba w tych trudnych czasach jego odwagi., przezorności i aktywności.

Krajowa Komisja NSZZ "S" zwraca się do wszystkich związkowców i wszystkich 
ogniw Związku o czynne współdziałanie w ramach kampanii wyborczej.

SERWIS REGIONALNY
RADOM. Zarząd Regionu "S" Ziemia Radomska powołał 

sztab wyborczy Lecha Wałęsy. Wskład sztabu weszli: 
Kazimierz Staszewski, Marek Zielonka, Bronisław Koma- 
dowski i Zbigniew Cichoń.

Szczegóły - str. 1.

RADOM. 5 października 1990 ri ukonstytuował się Ko­
mitet Organizacyjny Stowarzyszenia więźniów Politycz­
nych i Internowanych w latach 1976-88 Ziemi Radom­
skiej. W skład Tymczasowego Zarządu weszli: Mieczys­
ław Jagiełło (przewodniczący Komisji. Rewizyjnej "S" 
Ziemia Radomska), Jacek Kołodziejski (przewodniczący 
KZ "S" przy PSS "Społem"), Wiesław Mizerski (przewod­
niczący Komisji Rehabilitacji "Czerwiec 76"), Zdzis­
ław .Podkowiński (członek Zarządu Regionu "Ś" Ziemia 
Radomska), Andrzej Radkiewicz (członek Komitetu Oby­
watelskiego Ziemi Radomskiej), Jan Rejćzak (Wojewoda 
Radomski, przewodniczący KOZR), Ewa Soból (pracownik 
Kancelarii Senatu RP).

Naczelną ideą tworzących Stowarzyszenie jest - 
- stwierdzono ,- wola kultywowania, ideałów Sierpnia 
1980, których wymiar i wartości społeczne i politycz­
ne rozpoczęły zasadniczy proces przemian demokraty­
cznych w Ojczyźnie".

RADOM. Kolejna Komisja Zakładowa "S" -przy Woje­
wódzkim Przedsiębiorstwie. Wodociągów i Kanalizacji w 
Radomiu - podniosła wysokość, zasiłków statutowych. 
Zasiłek z tytułu urodzenia dziecka wzrósł do 150 tys. 
zł, z tytułu zgonu członka rodziny do 100 tys.zł, 
z tytułu zgonu członka Związku - do 200 tys. zł.

KOZIENICE. Prokurator Rejowy w Kozienicach poi- 
formował, że skierowany został akt do sądu akt os­
karżenia przeciwko byłemu prezesowi Spółdzielni In­
walidów Jutrzenka w Garbatce. Prokurator. zarzuca mu, 
że w okresie od lipca do końca października 1989 r. 
polecił wysłać do. pracy przy remoncie budynku mie­
szkalnego i uporządkowaniu działki swojej teściowej 
Stanisławy Nowakowskiej kilku pracowników, którzy 
prace te wykonywali w normalnych godzinach pracy 
i w ten sposób przywłaszczył sobie kwotę 176.019 zł. 
na szkodę Spółdzielni Jutrzenka.

Przypominamy, iż W3zcżęcia postępowania karnego 
przeciwko prezesowi Emanowiczowi domagała się Komi­
sja Zakładowa "S". Prezes odwołany został ze stano­
wiska po strajku okupacyjnym załogi w kwietniu 
1990 r.

WARKA. Trwa konflikt w środowisku wareckiej 
służby zdrowia. Grupa lekarzy zatrudnionych w Dzia­
le Terenowym ZOZ w Warce zażądała natychmiastowego 
odwołania ze stanowiska kierownika Działu i Przycho­
dni Rejonowej, B.Nogala zarzucając mu: doprowadze­
nie do krzywdzącego i niesłusznego odebrania 30*. 
dodatku preferencyjnego 5 lekarzom, brak elementa­
rnego zainteresowania sprawami bytowymi załogi 
oraz sprowokowanie bardzo złej atmosfery pracy w 
Przychodni.

Lekarze piszą, że ich decyzja została "wszech­
stronnie, kolegialnie przemyślana" i że - chodź 
spóźniona o ki-lka lat - jest nieodwołalna".



ZEBRANIE ZARZADU 5.10.90
Głównym tematem omawianym w czasie piątkowego

(5 października 1990 r.) posiedzenia Zarządu Regionu 
była sprawa poparcia kandydatury Lecha Wałęsy w wybo­
rach prezydenckich. Zgodnie z wcześniej przyjętą uch­
wałą oraz apelem Komisji Krajowej - Zarząd postanowił 
przyjąć patronat nad kampania wyborczą Wałęsy w woje­
wództwie radomskim i desygnował do zadań z tym zwią­
zanych 4 osoby: kazimierza Staszewskiego, Marka Zie­
lonkę, Zbigniewa Cichonia i Bronisława Komadowskiego. 
Prezydium Zarządu zostało upoważnione do prowadzenia 
rozmów na temat koalicji wyborczej z ugrupowaniami 
politycznymi, które poprą kandydaturę Przewodniczące­
go NSZZ "Solidarność". Wyraźnie jednak stwierdzono, 
że ewentualna współpraca musi zakończyć się z dniem 
wyborów prezydenckich, tak, by Związek po raz kolejny 
nie przeistoczył się w odskocznię dla polityków nie 
mających nic wspólnego z interesami ludzi pracy.

Zarząd wyraził zainteresowanie wystawieniem włas­
nej, związkowej reprezentacji w czasie zbliżających 
się wyborów parlamentarnych. Drużyna "Solidarności" 
w Sejmie i Senacie winna być na tyle silna, by móc 
skutecznie bronić interesów grup społecznych i pracow 
niczych zrzeszonych w Związku, nie może jednak zdomi­
nować ilościowo parlamentu. Optymalną - zdaniem Za-, 
rządu - byłaby liczba 30-40 własnych posłów i senato­
rów.

Zarząd omówił sytuację, jaka wytworzyła się w Ra­
domskim Oddziale Fundacji Gospodarczej po odwołaniu 
ze stanowiska dyrektora Jerzego Tatola. Uznano, że 
bezpośrednio po decyzji Rady Dyrektorów Fundacji, któ­
ra musi zaaprobować stanowisko Zarządu, funkcję dyrek­
tora pełnić będzie dotychczasowy zastępca dyrektora 
Oddziału, Andrzej Borowiec, a o ostatecznej obsadzie 
tej funkcji zadecyduje konkurs, który rozpisany zosta­
nie w przyszłym miesiącu. Tymczasowy dyrektor Fundacji 
ma 44 lata, z wykszatłcenia jest inżynierem mechani­
kiem, wcześniej zatrudniony był m.in. w "Prebocie" i 
"Techmatransie".

W kolejnym punkcie porządku obrad Zarząd dokonał 
wyboru nowego przewodniczącego Komisji Interwencji. 
Po wysłuchaniu opinii członków Komisji stanowiko to po 
wierzono Michałowi Wąsikowi. Zgodnie z uchwalonymi 
przepisami regulującymi funkcjonowanie władz regional­
nych Związku, Michał Wąsik dokooptowany został do Pre­
zydium Zarządu w miejsce Mariana Chorosia.

Zarząd nie przychylił się do zgłaszanych przez nie­
które środowiska sugestii, aby zorganizować nadzwycza­
jny zjazd regionalny Związku. Skład personalny Zarządu 

(4 wakujące miejsca) uzupełniony zostanie podczas zj­
azdu walnego, którego termin wyznaczono na styczeń 1991 r.

KOMUNIKAT WOJEWÓDZKIEGO BIURA WYBORCZEGO LECHA 
WAŁĘSY W RADOMIU.

Z dniem 11.10.1990 r. rozpoczęło działalność Wo­
jewódzkie Biuro Wyborcze Lecha Wałęsy w Radomiu. 
Siedziba Biura znajduje się w Radomiu przy ul. Trau­
gutta 30, tel. 238-04.

Łącznikiem między Krajowym Sztabem Wyborczym a 
Biurem Wojewódzkim jest pan STANISŁAW GÓRSKI.

W skład Biura weszli przedstawiciele regionu "S“ 
Ziemia Radomska, NSZZ RI "Solidarność", Komitetu Oby­
watelskiego Ziemi Radomskiej, Ch.R.O, Porozumienia 
Centrum.

Biuro zaprasza wszystkich do współpracy na rzecz 
kampanii wyborczej Lecha Wałęsy.

KOMUNIKAT BIURA OCHRONY PRACY

ooo Biuro Ochrony Pracy przy ZR "S" Ziemia Radom­
ska wspólnie z Państwową Inspekcją Pracy jest organi­
zatorem szkolenia dla Społecznych Inspektorów Pra­
cy, które odbędzie się w listopadzie.

Zaintertesowane szkoleniem Komisje Zakładowe pro­
simy o kontakt 1 zgłaszanie kandydatów do dnia . 
25 października 1990 r.

Równocześnie informujemy, że koszta związane z.e 
szkoleniem pokrywają zakłady pracy.

• •• Polski Związek Głuchych - Oddział w Radomiu 
zorganizował dla swoich członków prelekcję na temat 
10 rocznicy powstania NSZZ "Solidarność". W chara­
kterze lektora wystąpił Kazimierz Owczarek. Tłuma­
czem migowym była pani Halina Tyczyńska.

Po prelekcji rozpoczęła się dyskusja, w której 
dominowały pytania o przyszłość spółdzielczość inwa­
lidzkiej w przypadku wprowadzenia orywatyzacji.

• •• Kierownik Biura Ochrony Pracy przy Zarządzie 
Regionu "S" Ziemia Radomska, ił. Owczarek został za­
proszony przez przewodniczącego KZ "S" przy Zakła­
dach Tworzyw Sztucznych "Pronit" w Pionkach do prze­
glądu stanowisk pracy w zakładzie. "Pronit" istnieje 
już od 1973 r., wyprodukowano tu dotąd 35.000.000 
m. kw. skóry. Niestety, specyfika produkcji powodu- 
że na części stanowisk praca jest wykonywana w waru­
nkach dużej szkodliwości dla zdrowia. Na jedym z ta­
kich wydziałów - wyrabiających mieszankę do barwienia 
skóry - pracuje członek Prezydium Zarządu Regionu "S" 
Ziemia Radomska, Józef Monkosa.
Z satysfakcją należy stwierdzić, że Komisja Zakłado­
wa, którą kieruje Zbigniew Dziubasik, przywiązuje 
należytą wagę do problematyki ochrony pracy i robi 
wszystko, by praca w przedsiębiorstwie wywoływała jak 
najmniej negatywnych konsekwencji zdrowotnych.

W czasie spotkania nieobecny był SIP-owiec, co u- 
niemożliwiło zapoznanie si-, z wydanymi zaleceniami. 
Zgodzono się, że w zakładzie trzeba jak najszybciej 
doprowadzić do.demokratycznych wyborów na stanowisko 
Społecznego Inspektora Pracy.

SERWIS BIURA OCHRONY PRACY

• •• Przewodniczący Komisji Zakładowej "S" przy 
Miejskim Przedsiębiorstwie Gospodarki Komunalnej w 
Radomiu, Bogdan Ziemnicki, zorganizował spotkanie 
z K.Owczarkiem. .

W czasie spotkania przeprowadzono m.in. rozmowę 
ze Społecznym Inspektorem Pracy, która dowiodła, iż 
nie był on szkolony w zakresie inspekcji pracy. In­
spektor, mimo szczerych chęci, nie wie ro należy do 
jego obowiązków i z tego powodu nie prowadzi żadne , 
kontroli stanowisk pracy.

Biorąc powyższe pod uwagę, Komisja Zakładowa zobo­
wiązała swojego przewodniczącego do przeprowadzenia 
wyborów nowego SIP-owca.

••• Jednym z zakładów, gdzie dyrekcja znalazła 
- ku pożytkowi załogi - wspólny język z "Solidarno­
ścią" i Radą Pracowniczą - jest radomski "Termowent". 
Produkowane tu wentylatory i nagrzewnice są poszuki­
wane na rynku i zakład nie musi ograniczać produkcji 
i zwalniać ludzi pracy.

Przeglądu stanowisk w zakładzie dokonał K.Owcza­
rek. Dzieląc się swoimi uwagami z dyrekcją, "Solida­
rnością" i specjalistą BHP stwierdził, że na szcze­
gólne uznanie zasługuje dbałość zakładu o warunki hi­
gieniczno-sanitarne. Zainstalowane w "Termowencie" 
urządzenia sanitarne i szatnie mogą stanowić wzór dla 
wielu zakładów pracy. •

Mankamentem, który trzeba szybko naprawić w za­
kładzie, jest brak wyborów na SIP-owca.

Dyrektorem "Termowentu" jest Piotr Gutkowski, 
funkcję przewodniczącego Rady Pracowniczej sprawuje 
Zygmunt Chojnacki, zaś funkcję przewodniczącego Komi­
sji Zakładowej "S" - Paweł Kłos.

•••Kolejnym zakładem, który odwiedził kierownik 
Biura Ochrony Pracy, jest Wojewódzkie Przedsiębior­
stwo Przemysłu Mięsnego w Radomiu. W czasie spotkani, 
w którym uczestniczył Przewodniczący KZ "S", Adam 
Bocheński i specjalista BHP ustalono, że istnieje 
pilma potrzeba dokonania wyborów Społecznego Inspek­
tora Pracy.

••• Oo Fundacji dla Bezrobotnych przystąpiły dwa 
kolejna zakłady pracy. Są to: Miejskie Przedsiębior­
stwo Komunikacyjnew Radomiu i "Termowent" Radom.

■•• Naczelna Rada Zatrudnienia w Warszawie organi 
zuje ogólnopolskie spotkanie przedstawicieli "S" wcho­
dzących w skład Wojewódzkich Rad Zatrudnienia. Region 
Ziemia Radomska będzie reprezentował K.Owczarek.

opr. Kazimierz Owczarek.

_ _____________________________________  prawo i ekonomia ______________________________________

W poprzednim numerze "Biuletynu" przedstawiliśmy 
trzy sposoby prywatyzacji przedsiębiorstw państwo­
wych. Dzisiaj zajhmiemy się bliżej pierwszym z nich 
- przekształceniem przedsiębiorstw w spółki prawa 
handlowego.

WSTĘPNY OKRES PRYWATYZACJI: JEDNOOSOBOWA SPÓŁKA
SKARBU PAŃSTWA

Pierwszym etapem prywatyzacji w wyżej wymienionym 
trybie jest przekształcenie przedsiębiorstwa w jed­
noosobową spółkę skarbu państwa. Przekształcony w 
ten. sposób podmiot gospodarczy nie traci swego "pań­
stwowego" - w sensie ekonomicznym - charakteru. Na­
stąpi to dopiero w drugim etapie prywatyzacji, czyli 
po wyzbyciu się przez Skarb Państwa jego akcji lub 
udziałów. Ustawa przewiduje dwuletnią cezurę czasową 
dla tego celu'. Założeniem ustawodawcy jest jest, aby 
nie był to okres zby* długi oraz aby proces prywaty­
zacji, a więc przeniesienia akcji Skarbu Państwa w 
ręce prywatne, przeprowadzony został do końca.

Ustawa stanowi, że powstające w wyniku przekszta­
łcenia przedsiębiorstwa państwowego spółki przejmą 
całość majątku byłego przedsiębiorstwa. Pojęcie ma­
jątku obsjmuje zarówno aktywa, jak i pasywa, a więc 

PRYWATYZACJA
PRZEDSIĘBIORSTW PAŃSTWOWYCH

zarówno długi, jak też inne zobowiązania. Dzięki ta­
kiemu rozwiązaniu, mimo zmiany formy organizacyjnej 
podmiotu gospodarczego, interesy wierzycieli przed­
siębiorstwa będą nie zagrożone.

W owym wstępnym okresie prywatyzacji spółka prze­
jmuje także - i to z mocy ustawy - uprawnienia i o- 
iiowiązLi przedsiębiorstwa wynikające z decyzji admi- 
nietrącyjnych. Dzięki temu rozstrzygnięciu np. ele­
ktrownia przekształcona w spółkę, pobierająca wodę 
z rzeki, nie będzie musiała ponownie występować o 
udzielenie jej pozwolenia wodno" ;

prawnego, a z kolei kopalnia, przekształcona w 
spółkę, nie musi uzyskiwać koncesji na wydowanie ko­
pal in. . •';

Zauważyć należy, że do tego, aby spółka mogła za­
istnieć fizycznie, niezbędne jest wykonanie szeregu 
czynności. Chodzi przede wszystkim o ustalenie jej 
statutu, ustanowienie władz oraz zarejestrowanie. 
W spółce, która powstaje w wyniku przekształcenia 
przedsiębiorstwa państwowego, jej statut - w imieniu 
skaRbu państwa - ustala minister przekształceń włas­
nościowych. Można wszakże zakładać, że statut ten 
przygotowywać będą same załogi dotychczasowego prze­
dsiębiorstwa państwowego. Właśnie dla ułatwienia im 
tego zadania resort opracowywuje stosowne wzory sta­
tutów, które niewątpliwe będą dla 'tego celu bardzo 
przydatne. Spółką kierować będzie zarząd ustanowio­
ny w chwili przekształcenia przez założyciela, a 
więc ministra jsko organu reprezentująego Skarb Pań­
stwa. Zarząd ten działać będzie przez okres kadencji 
, na którą został powołany, bądź też krótszy, jeśli 
tak postanowią przyszli właściciele - akcjonariusze.

Powołanie Rady Nadzorczej jest obligatoryjne - i 
to bez względu na rodzaj spółki. Skład pierwszej 
Rady powoływany jest w dwóch trzecich przez ministra 
przekształceń własnościowych, a w jednej trzeciej 
przez pracowników. Jeżeli w toku kadencji właścicie­
le (akcjonariusze) uznaliby za celowe dokonanie zmi­
an w jej składzie, będą mogli to uczynić z wyjątkiem 
tej części Rady, która wybierana jest pracowników.

Rodzi się również pytanie: jaki powinien być skł­
ad Rady Nadzorczej?. Otóż powinien on być taki, aby 
umożliwił jej właściwe funkcjonowanie. Oznacza to w 
praktyce, że w składzie tym powinnni się znaleść 
księgowy lub finansista, ekonomista, prawnik oraz 
p; - idstawiciei tej dziedziny technicznej czy handlo­
wi j, l-tórą zajmuje się profesjonalnie przekształco - 
ne przedsiębiorstwo. Osoby takie mogłyby wywodzić 
się z przekształcanego przedsiębiorstwa, a więc 
znające najlepiej jego działalność. Jednak przedsta­
wicielem pracowników w radzie nadzorczej może być 
tal że osoba spoza załogi przedsiębiorstwa (ekspert).

Członkom Rady Nadzorczej wybranym przez pracowni­
ków służy identyczna ochrona prawna, z której korzys­
tają członkowie rad pracowniczych przedsiębiorstw pań­
stwowych.

Ustawa reguluje także kwestię zatrudnieniapracowmi- 
ków przedsiębiorstwa w tworzącej się spółce. Otóż zgo­
dnie z art. 9 ustawy - pracownicy przkształcanegd. . 
przedsiębiorstwa stają się z mocy prawa pracownikami 
spółki. Nie dotyczy to jednak pracowników zatrudnio­
nych na podstawię powołania. Ich stosunek pracy ustaa- 
je z mocy prawa z dniem wykreślenia przedsiębiorstwa 
z rejestru przedsiębiorstw państwowych. Ustanie stosu­
nku pracy jest równoznaczne w skutkach prawnych z roz­
wiązaniem stosunku pracy wskutek odwołania. Zatrudnie­
nie tego pracownika w spółce następuje.na warunkach 
uzgodnionych przez strony.

Istotne jest, że jeżeli dyrektor przekształconego 
przedsiębiorstwa staje się członkiem zarządu spółki, 
nie przysługuje mu odprawa przewidziana ustawą o prze­
dsiębiorstwach partstowych.

DRUGI OKRES PRYWATYZACJI: UDOSTĘPNIANIE AKCJI
OSOBOM TRZECIM

Właściwy Okres prywatyzacji rozpoczyna się w momen- 

ćie, gdy Skarb Państwa udostępnia akcje spółki szero­
kiemu gronu nabywców..

Przez udostępnienie akcji należy rozumieć ich sprze­
daż, zbycie praw z akcji, ich obciążenie lub oddanie w 
dzierżawę. 0 ich udostępnieniu decyduje minister prze­
kształceń własnościowych, przy czym ustawodawca wyma­
ga, aby udostępnienie wszystkich" akcji nastąpiło w 
ciągu dwóch lat od dnia wpisania spółki do rejestru 
handlowego. v

Zbywanie akcji może nastąpić w drodze przetargu, 
poprzez publiczne ogłoszenie oferty oraz w wyniku ro­
kowań podjętych na podstawie publicznego zaproszenia. 
Na tych ogólnych zasadach akcje mogą nabywać:

a) podmioty krajowe czyli:
- osoby fizyczne
- niepaństwowe osoby prawne
- spółki osób fizycznych lub prawnych mie posiada­

jących osobowości prawnej
- państwowe osoby prawne - mogą nabywać prawa z 

akcji należących do skarbu państwa tylko Za zgodą mi­
nistra finansów

b) podmioty zagraniczne czyli:
- osoby fizyczne zamieszkałe za granicą
- osoby prawne mające siedzibę za granicą
- spółki osób fizycznych lub prawnych nie posia­

dające osobowości prawnej.
Udostępnienie akcji podmiotom zagranicznym.wymaga 

uzyskania zgody prezesa Agencji ds. Inwestycji Zagra­
nicznych', jeżeli nominalna wartość tych akcji prze­
wyższa 10 proc, kapitału akcyjnego lub jeżeli są to 
akcje uprzywilejowane.

Ustawa przewiduje możliwość nabycia akcji na zasa­
dach preferowanych przez pracowników przedsiębiorstwa 
państwowego przekształconego w spółkę oraz w niektó­
rych rodzajach przedsiębiorstw przez rolników trwale 
współpracujących z likwidowanym przedsiębiorstwem. 
Preferencjyna sprzedaż akcji nie dotyczy jednak w 
żadnym przypadku akcji uprzywilejowanych (np. co do 
prawa głosu).

Ilość akcji udostępnianych na warunkach preferen­
cyjnych jest ściśle ograniczona dwoma wskAźnikami:

1. nie może ona przekroczyć 20 proc, ogólnej licz­
by akcji danej spółki .

2. łączna wartość ulg dla pracowników nie mo’E Ydlp 
że być większa niż iloczyn średnich jednorocznych do­

chodów oraz liczby pracowników nabywających akcje.
Liczbę akcji przypadającą na jednego pracownika 

ustala się w statucie spółki, może on ustalać upraw­
nienia poszczególnych grup pracowniczych (określonych 
np. stażem pracy) w liczbaCH BEZWZGLędnych lub stosu- 

dok. na str.4

3----------------------------------------- — 2



PRYWATYZACJA PRZEDSIĘBIORSTW PAŃSTWOWYCH 
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nkowó (w procentach), co wydaje się znacznie łatwiej­
sze do wykonania w momencie opracowywania statutu.

Ustawodawca wiedząc jednak, że możliwości polskich 
obywateli wykupienia akcji są dość ograniczone (prze­
prowadzone przez ekspertów brytyjskich badania wyka­
zały,, że zasoby finansowe naszych obywateli pozwolą 
na wykupienie zaledwie 1,5% majątku państwowego) 
przewidział możliwość emisji bonów prywatyzacyjnych 
, które byłyby rozdawane (a niektóre udostępniane na 
warunkach kredytowych) w równej ilości wszystkim oby­
watelom zamiszkałym w kraju. Służyłyby one do zapłaty 
za:

- nabycie praw z akcji spółek Skarbu Państwa
- nabycie tytułów uczestnictwa w instytucjach fi­

nansowych, które będą dysponowały akcjami spółek
- nabycie likwidowanych przedsiębiorstw lub zorga­

nizowanych części ich mienia.
Emisję tych bonów przewiduje się w dalszym etapie 

prywatyzacji.
Należy jeszcze kilka słów powiedzieć .o czynności , 

bez której udostępnienie akcji szerokiemu gronu naby­
wców w ogóle nie będzie możliwe. Chodzi o problem 
niezwykłej wagi, a mianowicie o wycenę majątku przed­
siębiorstwa. Znalezienie "obiektywnej" miary wartości 
jest jednym z warunków powodzenia prywatyzacji, bowi­
em tylko precyzyjne określenie trybu ustalania warto­
ści przedsiębiorstw pozwoli na uniknięcie, także w 
przyszłości, pomówień i sporów o nadużycia czy nawet 
przestępstwa. Jednak precyzyjne ustalenie wartości 
przedsiębiorstwa w naszych warunkach jest niemożliwe 
z braku sprzyjającego otoczenia ekonomicznego (gospo­
darki. rynkowej) i tę smutną prawdę trzeba wszystkim 
uświadomić.

Wartość przedsiębiorstwa zależy od wartości jego 
maszyn, budynków, ziemi, na której stoi, ale także i 
może bardziej od osób nim zarządzających, jego pozyc­
ji na rynku, szans na znalezienie nowych rynków, ra 
ćionalizację czy ulepszenie produkcji. Kiedy oceny do 
konuje ktoś z zewnątrz (np. agencja konsultingowa) . 
opiera się przede wszystkim na czynnikach obiektyw­
nych, oomijając niestety te elementy, których nie mo­
żna w zasadzie wymierzyć. W krajach zachodnich ocena 
przedsiębiorstwa dokonywana jest na rynku kapita­
łowym, którego jeszcze w Polsce nie ma i jeszcze dłu­
go nie będzie.

Wszystkie te czynniki sprawiają, że wyceny zamawia 
ne obecnie przez państwo za ogromne sumy (wycena jed­
nego przedsiębiorstwa kosztuje kilkaset tysięcy dola­
rów) są w zasadzie bezużyteczne. Przy sprzedaży mają­
tku polskim obywatelom nie ma to aż tak istotnego 
znaczenia, jednak przy sprzedaży podmiotom zagranicz­
nym, brak precyzyjnej wyceny majątku staje się próbie 
mem niemal nie do pokonania.

Ciąg dalszy omówienia przepisów o prywatyzacji - 
- w następnym numerze "Biuletynu".

ZWIĄZKOWE SYMPOZJUM W SPRAWIE PRYWATYZACJI

W dniach 5-7 października 1990 r. odbyło się w 
Gdańsku związkowe sympozjum poświęcone prywatyzacji 
przedsiębiorstw państwowych. Omówiono problemy, ja­
kie wiążą się zę zmianami własnościowymi w przedsię­
biorstwach i sposoby ich rozwiązywania.

Obecnie nikt lub prawie nikt nie ma wątpliwości - 
- stwierdzono - że konieczne jest znalezienie prawdzi 
wego właścicela dla dotychczasowego majątku państwowe 
qo. Kto jednak ma nim być, jeżeli społeczeństwo nie 
□osiada odpowiednich środków finansowych do nabywania 
SkładnHńw majątkowych przedsiębiorstw?

Oruc - zasadniczą barier? dla procesu prywatyzacji 
jest brak możliwości prawidłowej, rzetelnej wyceny 
(według zasad rynkowych) przekształcanych przedsię­
biorstw .

Rząd niebawem ogłosi program prywatyzacji. Już je­
dnak wiadomo jest, że w przyszłym roku celem przeksz­
tałceń własnościowych będzie komercalizacja, czyli 
usprawnienie mechanizmów podejmowania decyzji.

Jedną z koncepcji programów prywatyzacji zgłosił 
niedawno v-ce premier Leszek 
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niedawno v-ce premier Leszek Balcerowicz. Przewidu­
je ona, że po pierwszej fazie prywatyzacji, która 
objęłaby wytypowane przedsiębiorstwa państwowe, na­
stąpiłaby druga, polegająca ria jednorazowym przek­
ształceniu wszystkich przedsiębiorstw państwowych 
zatrudniających ponad 1000 osób w spółki akcyjne. 
10 proc, akcji spółek miałoby charakter preferency­
jny i udostępniane byłaby pracownikom, 10 proc, po­
siadałyby banki, 60 proc. Skarb Państwa (część nie- 
głosująca lub z ograniczonym prawem głosu), reszta 
- czyli pozostałe 20 proc, przypadłoby specjalnie 
utworzonym Towarzystwom Wspólnego Inwestowania. Ak­
cje tych Towarzystw otrzymywaliby obywatele w dal­
szym ciągu procesu prywatyzacji, który ciągnąłby się 
przez kilka następnych lat.

Koncepcja ta stwarza wiele pytaó i.wątpliwości, 
między innymi co do statutu i charakteru Towarzystw. 
Wspólnego Inwestowania., Istniej niebezpieczeństwo,, 
że Towarzystwa - nie podlegające, przecież zarządowi 
państwa - nabrałyby niepomiernej siły i znaczenia 
i dyktowałyby własne warunki przedsiębiorstwom. Mo­
głoby to mieć fatalne skutki dla gospodarki państwa.

W czasie sympozjum, wszyscy jego uczestnicy byli 
zgodni, że istniej pilna potrzeba zorganizowania 
specjalistycznych’kursów w sprawie prywatyzacji dla 
działaczy związkowych.

Elżbieta Socha

"SOLIDARNOŚCIOWY TURNIEJ ZAPAŚNICZY

27 października 1990 r. w Wierzbicy odbędzie się 
ogólnopolski turniej zapaśniczy (styl klasyczny) 
młodzików dla uczczenia 10 rocznicy rejestracji NSZZ 
"Solidarność" i XVIII Memoriału Władysława Miazia, , 
Zawody zostaną przeprowadzone pod patronatem Zarżą-, 
du Regionu NSZZ "Solidarność" Ziemia Radomska,.

Program Turnieju:
godz. 8.00 - Msza Sw.w Kościele Mariackim 
godz. 8.45 - złożenie wieńca na grobie W-Hiazia 
godz. 10.30 - uroczyste otwarcie turnieju 
Władysław Miazio urodził się 5 czerwca 1098 r. w War 
szawie. W 16 roku życia, na skutek ciężkiej choroby ojca 
przerywa naukę w Szkole Miejskiej i zajmuje się prowadze­
niem sklepu warzywnego. W 1919 r. zostaje powołany do woj­
ska do szkoły oficerskiej w Dęblinie, gdzie po raz pier­
wszy styka się z zapasami. Bierze udział w wojnie z bol­
szewikami w 1920 r. Po zwolnieniu z wojska i powrocie do 
Warszawy cały sój wolny czas poświęca ulubionej dyscypli­
nie sportu zapasom. Walczy i pobiera nauki u najlepszych 
mistrzów, m.in. u Walentego Pieńkowskiego i Władysława 
Pytlasińskiego. Jako zawodnik nie odnosi wielkich sukce - 
sów, poświęca się więc pracy działacza i szkoleniowca. 
Tu jego działalność przynosi wspaniałe efekty - wychowuje 
takich mistrzów jak: Rejniak, Pyć, Zarębski, Rokita, Sza- 
jewski.
W czasie wojny bierze udział w walkach z okupantem. Po u-: 
padku Powstania Warszawskiego opuszcza stolicę i osiedla 
się w Radomiu, gdzie natychmist przystępuje do organizo­
wania zespołów zapaśniczych. Wynikiem tej pracy jest m.in. 
zawiązanie sekcji zapaśniczej w RKS "Radomiak". (1946 r.) 
oraz w Kozienicach, Skarżysku i Borkowicach. Wychowankami 
W.Miazia jest wielu czołowych zawodników, a następnie 
trenerów i działaczy, którzy pracowali i pracują na te­
renie całego kraju. Należą do nich:' Tadeusz Drozd, Mie- . 
ozysław Suligowski, Jan Żurawski, Wacław Zbereziński, . 
Michał Kośna, Zdzisław Oziewita, Roman Oleksy, Marcin Po - 
deska, Artur Kubiś i, wielu innych.
Władysław Miazio zmarł 28.10.1972 r. w Radomiu. Tegoroczny. 
Memoriał będzie 18 poświęconym jego pamięci.

Artur Kubiś

KOMUNIKAT SEKCJI SPORTU I KULTURY FIZYCZNEJ

Sekcja Sportu i Kultury Fizycznej przy Zarządzie
Regionu "S" Ziemia Radomska informuje, że 22 paź­
dziernika 1990 r. (poniedziałek) o godz. 15.30 w ZDK 
"Radoskór" przy ul. Waryńskiego 4 odbędzie się nara­
da i wybory do władz Sekcji. - ,


